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Wiadomosci zagraniczne. 


WIADOMOŚCI Z POCZTY DZISIEJSZEJ. 
Paryż 30 Sierpnia. — 
© losie Aba-el-Kadera nie nadeszło tu w 
prawdzie jeszcze nic urzędowego, ale wszyst- 
kie listy z Algeru pod d. 23 b. m. donoszą Że 
się już dostał do niewoli. Nawet pismo 
dowódzey marynarki algierskićj kontradmirała 
Rogodit do prefektu morskiego w Tulouie za- 
wicra tẹ wiadomość , nieręcząc atoli jeszcze za 
Jej pewność. -- Pułkownik Foy adjutant mar- 
szałka Bugeaud, świeżo przybyły z Algieru u- 
trzymuje toż samo, z tą tylko różnicą, że do- 
piero za przybyciem jezo z obozu marszałka 
do Algeru, wiadomość tam nadeszła , że cesarz 
marokański po odniesionćj klęsce pod Isiv wy- 
słał ezterechset wyborowych jezdców dla pojma- 
nia Abd-el-KMadera, którzy go natychmiast vesa- 
rzówi dostawiii. 
WIADOMOŚCI Z POPRZEDNICH POCZT. 
-—- Warszawa A Wrzesnia. = 
N. Pan, wskutek przedstawienia Kosntelu 
Mimsrów, udzielić raczył mżej wymienionym 
fabrykantom Królestwa Polskiego, którzy się 
ba odbytej w roku zeszłym wystawie w Mos. 
k wie adznaczyłi, następujące nagrody: a' „Me 
dał >luty nosie Się mający nu szył na twsłet5- 
ce s. Lluny: fobrykastow dronit Karolowi BE 
kor; miS anielowi flekkazaslatirykan 
Low! perkalian, hkarolowi Trenaler, b) ij ieiki 
złuly medal pachną jny; fabrykantowi broni. P. 
Rauseer. f Haly medai zloty: Fabrykantowi 
beismar, za piękne (TSA kolierce; Eska 
tom Kasta a wprowadzenie w Kró. 
lestwie Połskiem SWOJE roo wiele flraciont 
Maes, za Irykolty, kazanry ; i 


i żę Ytinne malerye wel 
niane. d) ha telki meidat srebrny; fabrykantom 
Blachman 1 Kaufman = za wiejki zakład przę- 


dzałni wełnianej w m Tomaszowice. gub. Ma- 
zowieckićj. e) Mały medal srebrny: rzemieśl- 
nikowi Miiller (synowi), za bóty 1 wzewiki piç- 
koj r wwalć) roboty, Zas fabrykantowi pet 
kabków i przędzy bawetnianćj, Ludwikowi Ge- 
ier, i fabrykantowi płócien Scholizow:, N. Pan 
udzielić tuvzył prawe używania herbu państwa 
na zuskach fabrycznych i wyrobach, z ich fa- 
bryk pochodzących. 

N. Pan najmiłościwiej udzielić raczył Józe 
fowi Pezewłockiema. wychodźcowi polskiemu, 
we Fraucvr przebywającemu, przebaczenie. Z 
dozwolłeniem powrotu na łono rodziny. 

— Paryż 24 Sierpnia. — 

Ubawy wzbudzone względem korpusu mar- 
szałka Bugeaud me zostały bynajmnićj usunięte 
przez wczorajsze ogłoszenie częściowej depe- 
szy. Nadzwyczajna siła jazdy marokańskićj, 
łuk, Że wedlug zezuama marszałka zupełnie o- 
loczyć go mogła, wzmacnia przekonanie. Że 
sławione w depeszy zupełce zwycieztwo skan: 
czy sie nareszcie na niczem więcej jak. że 
marszałek rzacajicćj się na jego baLdrony jež 
dze zadal wielka klęskę: po czem macokaute 
ua swych .hyżvch koniach uciekli. aby Znowu 
przy sposobności na nowa udeczyć, Już sama 
jeozraficzue położenie Kudiat- Abd-el Rhamatu 
w blizkości granicy. okazuje, Że marszałek me 
daleko mogł się posunąć Listę z Palota pod 
imem 21 b. m. zgodnie z donieseniawi z Mar- 
ubi zapew maja leż, że tulegfafcziie rozkazy 
nadeszły da Putra względem wysłana do Al- 
geryi ŻU,OCQ wojska, aby ztamiąd lakaż sila 
udała się do armii marszałka Bugeaud. I w ra- 
dzie admiralicy: papuje wielka czynność, wzglę 
dem dostatecznego wzmocnienia floty, Rada jest 
bowiem tegu zdania, ŻE leraz zależy wszystko 
od szyhbaświ działań, obawiają się czasu mie 
pogód, który us m. Sródziemnem rozpoczyna 
się przy końcu września | wiedy me dozwala 
wielkim wojenuym okrętom pozostać na otwar- 


+. 


tem morzu. MHislorva przekonywa teź, źe za- 
wsze było polityką krajów berberyjskieh, zw ło- 
czenie aż do owćj epoki. Trzeba przeto przed 
owym czasem wszelkie dzialania morskie ukoń: 
czyć. aby flota do bezpiecznego portu w Pulo- 
nie mogła w swoim czasie powrócić. Z niecier- 
pliwością oczekują na wiadomości o działaniach 
xoa Jonville przeciw Mazador, Ze wszystkich 
stron dowiadujemy się o jego postanowieniu ob- 
sadzenia lego miasta. p- 


— Lundyn 2 Nierpnia. — 

Xiążę Pruski opuścił Oxford 7 udając się na 
zwiedzenie Szkoevi” ' 

Ton i dążność listów ogłoszonych przez Ti- 
mes o postępowaniu Xcia Joinville 1 jego Fioty 
pod Tangeren, zostaly bardzo Zle przyjęte przez 
publiczność angielską, 

Gohe donosi z Gibraltaru, że flota fran- 
cuzka popłynęła do Mogador, w celu postąpie- 
ma z tym portem podobnie jak z Tangerem. 

Korresponduncye dz. Times e Tangeru zro 
dzily w dziennikach ministeryalnych wielkie o- 
burzenie, Zdaje się, ze rząd wszystkich do 
kłada starań, aby przeszkodzić naruszebiu po- 
kojo między Anglią a Francyg i załatwić cta- 
chodzące między obudwoma gabiuetami nieporo. 
zumienia, a tymczasem organ najwięcćj wpły- 
wu mający u narodu, zamieszcza korrespondcn= 
cyc dyklowaue przez zaciętą nienawiść ku frau- 
cużom , i przezio wywołuje narodowe uprzedze- 
nia i namiętności nie tylko ludu angielskiego, 
ale i Francyi, której obrażona duma masi ko- 
niecznie zrodzić rozjątrzenie przeciw szyderskićj 
krytyce oficerów angielskich Wypływająca z 
tąd polemika gazeciarska, może tylko powięk- 
szyć trudoości w załatwieniu zachodzących nie- 
porozumień, idla tego leż widzimy organy mi- 
nisieryalne , jako to: dz. Słandard i M. He- 
rałd. które odpowiadając zamiarom rządu, wy- 
stąpiły Z opozycyą w téj sprawie przeciwko da. 
Times. Szczególniej Szaudard ujmuje się sa 
wojowniczym bonorem fraucuzów; M. Herald 
zaś uważa korreznondencye dz. [ines zu pla- 
tue paskwile, które fraocuzów nazywają par- 
taczami, a xcia Joinville tchóczem. Dumą jest 
anghka — mów: ffera/d— oddawac aprawiedh 
wość Zręcznoś i a waleczności wszystkich, a 
nikogo się wieobawiac, S/audurd zapytuje wę: 
cóżby mię stalo ze sławą auyielskich Edwardów. 
Henryków, Marlborougtów, Nelsonów 1 Wel. 
lingtonów, gdyby ei tylko z tehórzawi I barba 
rzyńcni wojów prowadzili. Poniżawy samych 
siebie, (twierdzi tenże dziennik) kiedy szydzi- 
my z edwagi i potęgi ®#ojennèj narodu, który, 
oprócz angielskiego, Jest najwaleczniejszym i 
najpotężniejszym na Zied. 

Gazeta Times w długim artykule swoim o 
rozszerzaniu wiadzy francuzów na Oceanie Po. 
łudniowym, i o narzucaniu przez nich opieki 
swojej ludom, które jéj wcale nie pragtą, jak 
nę. Ra wyspach Towarzyskich ı ua Hajti, do- 
wodzi, Że udzielanie opieki obcym krajom poe 
winno następować za zgodą inuy ch interessowa- 


nych mocarstw, jak lo mialo miejsce z Krako 
wem, wyspami Jońskiemi i b dl. 

sM. Chronicle pisze: »Dalecy jesteśmy od 
sądzenia, Że sprawa marokańska wkrótce się 
ukończy, Zobaczymy, pod jakiemi waruukami 
francozi przysłać chcą na pokój. Jeżeli obie- 
gające wieści są prawdziwe, tedy warunki te 
będą ogromne. Nie tadiśmy nigdy naszcge zda- 
nia, że wojna Z Marokkiem jest lo ułożony przez 
Francyę projekt, aby się w tym kraju usado- 
wić, a że wszelkie podawane przyczyny Ićj woj 
ny są tylka pozorami, dla nkcycia prawdziwe; 
go zamiaru, Mówią, że zajęcie jakiejbądź czę 
sm panstwa marokańskiego, będzie tylko tym- 
czasowe, dopóki cesarz me schwvci Abd-el-Ka- 
dera; ależ to jest to sumo, co powiedzieć, ŻE 
francuzi dopóty ją zajmować będą. dopóki Abd- 
el-Kader nie umrze, bo jest niepodobieństwem, 
aby go kiedy cesarz pochwycit, Emir ten przez 
10 lat opeval się potędze Francyi, być że więc 
może, aby teraz uległ cesarzowi marokańskie- 
mu? Jeżeliky zaś cesarz jako sprzymierzeniec 
Fraucyi wypowiedział mu wojnę, natenczas znaj- 
dzie się jeszcze więcej sposobności do wmięsza- 
nia się francuzów, i każdy krok będzie zbliże- 
niem się do panowania francuzkiego w Marok- 
ka, Dla tego konieczućm jest, aby Anglia weze- 
śmie przeszkodziła panu w osiągnieniu wszyst- 
kich korzyści, jakich Francya sobie życzy. 

Towarzysz konsula angielskiego, pana Hay, 
pisze w liście z Gibraltaru między iunemi co 
następuje : »Zabawiwszy w Marokko 17 dni, o- 
puścibśmy to miasto d. 29 lipca w tej nieza- 
wodnćj nadziei, że poselstwo będzie skuteczne, 
i dma 5 sierpnia mieliśmy osobistą rozmowę z 
sullanem w Rabat. Sultan przyjął nas z naj- 
większą uprzejmością, zdawał się być bardzo 
wdzięcznym za interwencyę p. Hay w sprawie 
fraucuzkiej i hiszpańskiej, i zakończył zapew- 
nieniem, Że tak Francyi jak Hisepanii w każ- 
dym punkcie udziek żądane przyzwolenie, Zdzi- 
wiliśmy się zatem , gdyśmy nązajatrz usłyszeli 
kanonadę w Tangerze « 

Zdaje się. Że cząd angielski w cichości ro 
bi przygotowama, aby wrazie naruszenia poko- 
ju być uzbrojonym. Dwa pułki. przeznaczone 
do Indyj Wschodnich, otrzymały nagle prze- 
ciwny rozkaz 

— Madryt 11 Sierpnia. -- | 

Dzieniki hiszpańskie ostrzegają , aby nie wice 
rzyć wszystkim wiadomościom z Marokko, nad- 
chodzącym przez Gibraltar, Tarife it d., gdyż 
takowe przez obcy wpływ zwykle są przekrę= 
cane, fałszowane. 

List z Algesiras donosi, Że flota francuzka 
przepłyuęła cieśninę Gibraltarską dnia 8 co nie 
zgadza się z poprzedniemi doniesieniami, jako- 
by popłynęła do Mogadoru. 

Zebrane pot Gibraltarem wojsko hiszpańskie, 
przeznaczono na Wojnę przeciw Marokkowi, 
akłada się FA 13 batalionów. 


| m — 


Rozmaitości. 


GIBRALTAR CEUTA. TANGER. 


Cag dalszy. 


Słysząc o cieśninie Gibhralarskicj, wyobrażałem 

14 sobie podobną do dwóch wyzćj wspomnionych; 
tymczasem tak wcałe nie jest. Nie mówię o po- 
czątku cieśniny , gdzie Manger leży , tam jest ona 
na kilka nul szeroką. Ale nawet w najwęższym 
unkcie, tam gdzie Gibraltar na stronie europcj- 

skićj. a Ceuta ns stroni afryhańsk ej stoją nar rze- 
eiwko siebie. szerokość jej wynosi jeszcze zawsze 
dwie mile. O przeszkodziniu więc strzelaniem w 
przejściu floty, nie może hyć mowa, gdyż angli- 
cy posiadaja przez Gibraltar tylko jednę stronę, 
afrykańska zaś. twierdza Centa, jest, jak wisdo- 
mo, w ręku biszpanów. flota zatem, do kiórćjby 
sirzelano z Gibraltaru, polrzebowałaby się tylko 
trzymać brzegów afrykańskich. aby bez uszkodze- 
nia przepłynąć. Z druvićj strony , gdyby nawet 
Ceuta była w reku anglików , to zawsze ostrze- 
liwanie z obudwóch brzegów z powodu znacznćj 
odległości byłohy niepadonćm. Nastręcza się wiec 
pytanie: na czem śród takich okoliczności zależy 
właściwie wielka ważność cieśniny Gibraltavskićj? 
i jak možna powszechnie twierdzić, ze przez po- 
siadanie Gibraltaru. Anglicy mogą według upo- 
dobania swego przeszkadzać przejścia obcćj flotty 
zuęza lub do morza Śródziemnego ? Później do- 
piero objaśniono ini to w Gibraltarze w rozmowie 
2 oficerami angielskiemi. Przez cieśninę Gibral- 
tarską przechodzi prąd wody z oceanu Atlantyc- 
kiego do morza Śródziemnego , i ten, jest tak mo- 
cny, ze przy przeciwnym wictrze, wcale dla ża 
gli nie jest przystępnym.") Flota więc, chcąca 
przepłynąć cieśninę , musi na pomyślny wiatr cze- 
ač zawsze pod Gibraltarem, ażeby pod wodę że- 

glować przez cieśnine z morza Śródziemnego do 
Oceanu. Uczynić zaś to może tylko gdy jest pe- 
wną., Ze tam przy cieśninie znajdzie port, w któ- 
rymby pomyślnego wiatru oczekiwać, luh w któ- 
vymby, przy nagłćj zmianie pomyślnego wiatru , 
natychmiast schronienie znaleźć mogła. Aloli na 
całćj przestrzeni cieśniny Gibraltarskićj są tylko 
dwa takie punkta, w których flota bezpiecznie 
schronienie znaleźć może: Gibraltar i naprzeciwle- 
zła Centa: Ale ponieważ Ceuls znajduje się w re- 
HA mocarstwa, które żadnćj nic posiada siły mor- 
skiej. tedy port Ccuty można prawie uwozać za 
nieistnicjący , gdyż anglicy w kazdćj chwili mo~- 
gliby temu przeszkodzić, gdyby Hiszpania chciała 
jakićj obcćj flocie nieprzy jacielskićj schronienie u- 
zyczyć. Tak więc powiedzieć można, ze. anglicy 
Posiadają teraz obadwa pukta cieśniny Gibraltar- 
SIE] | bez icb woli żadna flota przez cieśninę prze- 
płynąć nie może. Inaczćj zupełnie byloby , gdy- 
dy ny. Erancya była w posiadaniu Ceuty. Wten- 


c 


. a 
KA po ardanelska ma wW tem podobieństwo 
walor eli my Że i przy niej zuajduje sę tak 
RUA rze SA. wody, jak gdyby sroda poit mo- 
Aodón akr A. Kiedy wieje wiatr połnocny , 
taaki ai ` W. ae wpłynąć d cieśniny Gibral- 
SKIEJ , Przy wierze południowym. prąd ten 
zajcdnie Spostrzegać wię duje. Częslo przy wej- 
a ciesuiny tej stoją pi tygod iu wielkie mas- 
sy okrętów przeciwnym watraymnne "TER 
O AMA? wszystkie od ruzu sięcisną Cbwi- 
la takowa przedstawia imponujący widok, 


czas ważność posiadania Gibraltaru byłaby nieskoń- 
eczeme MNIEJSZA. 

Podczas ostatnićj rewolucyi przeciw Esparte- 
rze, głosili ciągle hiszpanie, że Anglia zamyśla za 
brać im Ceute Angielscy oficerowie, z któremi 
naówczas mówiłem o tem, Śmiali się twierdząc: 
„Centa w ręku biszpaunów jest dla nas daleko po- 
żytecznivjsza, aniżeli gdybyśmy ją sami posiadali, 
Gdyby była naszą własnością, musielibyśmy ją z 
wielkim kosztem obwarować i urzymywać, z dru- 
gićj zaś strony wzbudzalibyśmy ciągłą zawiść ma- 
wów, spoglądających zawsze ztajemną nienawiś- 
cią nu to, że chrześcianie ten punkt na ich po- 
brzeżu posiadają, gdy tymczasim ważną jest dla 
nas rzeczą zostawać Z maurumi DA stopie przyja- 
ciclskich stosunków. Inna kwestya byłaby natu- 
ralnie. gdyby Francyu chciała Ceute posiadać, lub 
gdyby Hiszpania zawarła z Francvą przymierze. 
Alu tak jak rzeczy teraz stoją, nie możewy lepiej 
pragnąć: Te uwagi zapisałem do mojego dzien- 
nika w roku 1843. Któżby był wiedy pomyślał, 
aby w roku 1844 ta, co tylko powiedziano w od- 
dalonem przypuszczenin, nastąpiło rzeczywiście ? 
W rych uwagach leży zarazem klucz do terażniej- 
szych stosunków z Marokkiem. Juź Nelson po- 
wiedział. że ważną jest dla Anglii rzeczą, aby 
hrzegi afrykańskie znajdowały się w ręku przy-* 
jacieiskiem. Ostriniemi czasy słyszeliśmy nieraz w 
parlamencie angielskim lo zdanie, iż porty maro- 
kańskie niezbędnie są dla anglików potrzebne. czę- 
ścią jako ciągłe miejsca do zaopatrywania Gibwal- 
taru w różne potrzeby żywności, częśsią dla te- 
go, aby inne floty trzymać w oddaleniu od nich 
i od brzegów m.Śródziemnego. Augielskie dzien- 
niki wszelkiej barwy zgadzały się w tem zupełnie. 
Ecaminer powiedział niedawno: „Francuzi Za- 
grażają nam utworzeniem nowego państwa wła-. 
śnie naprzeciwko Gibraltaru i to na pobrzeżu, któ- 
re daleko lepićj panowałoby nad cieśniną Gibral- 
tarską, aniżeli ta warownia." Britania mówiła: 
„Zatwrważająca rozchodzi się wieść , że Francyao- 
trzymała od rządu hiszpański. go pozwolenie prze- 
syłania swych wojsk przez Ceutę, innemi słowy, 
korzystania Z tego miasta dopóty , dopóki tego po 
trzeba będzie; ten bicoznaczony czas wzbudzać po- 
winien w Anglii niejaką obawę. Ceute widać z Gi- 
braltaru, a zaopatrywanie tamecznćj załogi naszej, 
w zywność zależy zupełnie ad Tangera. Gdyhv 
francuzi oba „te miasta posiudać mi.li, następniości 
łatwo przewidzieć się dadzą:ć Morning Chroni- 
cle tak się znowu odzywa; „Mamy mnóstwo ira- 
ktarów z marokanami, które wszystkie przypusz= 
czuja. ich niezawisłość, a nam przyznają wiele przy- 
wilejów w portach Berberyi, mo. prawo zakupy 
wania żywności po cenie largowćj. i wyprowadza 
nia jej hez zadnej opłaty. Innym prezywilejcm za- 
pewnione jest bezpłatne wprowadzanie hrom da 
portów maurytuńskich. a broń stanowigiówny ar- 
tykuł handlowy, gdyż każdy maur zwykł linię 
posiadać. Francuzi usunęli już nas i baudel nasz 
na przestrzeni brzegów 500 mil angielskich, po- 
wiedzmy otwarcie, że niepowinniśmy un dozwalać 
aby jeszcze bardzićj rozszerzali swój system zaka- 
zowy.* ) 

Widzimy więc, że Anglie bardzo mocno obcho- 
dzi kwestya marokańska. Marokko przez położe- 
nie swoje panuje nad wejściem do m. Śródziem= 
nego, zaopatruje gibraltar po większćj części w ar- 
tykuty żywności, posiada liczne porty nad morzem 
Srędziemnem jak i nad oceanem Atlantyckim, przez 
które anglicy utrzymują obszerny handel z wnę- 


trzem Afryk. Dla tego posiadanie tych afrykań- 
skich brzegów przez marckanów przedstawia ten 
sam stosunek, jak Ceuta w ręku biszpanów, i 
przyjąć można że Anglia, chociaż nieuniennic, to 
jednak de facto posiada całe marokańskie pobrze- 
że tak dobrze jak Ceutę. Tym sposobem wyjs- 
śnia się, Że uderzenie na państwo marokanskie , 
zmieniające ów stan posiadłości angielskich, uwa- 


Żane być musi przez Anglię jak gdyby francazi 
rzeczywiscie allakowal angielską posiadłość. 
DC. 24) 


PRZYJECHARI uddkióków:. 
Gd dura 6 do dnia 1 FP'rzesnia. 

Łempicka Maryanna, Lubienicki Jan lir., Ciesiel- 
ski Antoni, Wroński Maurycy, Burdett Artur, z 
Polski; -- Krasinski Karol hr., 


Fauve? Melania, Kempner Rozalia ob, Wilowski, 


Elsner Eleonora, 


Scheinock Franciszek, Uiejski Audrzej, Michna Woj- 
ciech, Komarnicki Ludwik. Bozanski Józef, z Ga- 
lieyi; -- Dzierzbicki Adam, Schiick Karolina, Erd- 
mann Wilchelm, Kuhnow Gotthilf, Sołtyk Henryk 
ob., Przebendowska Wiktorya hr.. z prass. 


FEyjechali z lirakowa 


Chmielewski Ignacy ob., Telepnictf Jan, Hoff- 
mann Karol, Hollmann Franciszek, Hollmann Du- 
dwika, Kieszewska Maryannu, Winkler Otto, Bo- 
iluszynski |gnacv, Wodzicki Władysław bu., du 
Polski; -- Schubert Joanna. Satcheli Antoni, La- 
chermajer Karol, Rulikowska Zolia, Lubienicki Jan 
hr., Przebendowska Wikterya hr., Papach Magda. 


lens, do Galesi. 


Doniesienia Urzędowe. 


Aro. 7014. 


WYDZIAŁ SERAW WEWNĘTRZNYCH I POLICY 


W SENACIE RZĄDZĄCYM. 
Wolnego Adepodiestego i scisle Neniralnezo 
Miasla Krakowa t Jego Okręgu. 

Na skurk postanowienia Senatu Rządzące- 
go z dnia 19 Sierpnia r. b. Nro 4,023 podaje 
do wiadomości iż w duiu 17 Września r. b. 
odbywać się będzie licytacya głośna in minus 
w Wydziale Spraw Wenn. i Policyi o god. 11 
rano w przedmiocie wypuszczenia w przedsię- 
biorstwa wyreparowania sikawek skarbowych i 
rekwizytow egniowych miejskich, wedle kosz- 
torysu na złp. 570 gr. 20 obrachowauego. Kto- 
by przeto miał chęć podjęcia się tego przedsię- 
biorstwa, opatrzony w vudinm w kwocie zip 
60 w iniejscu i czasie wyżej wymiethonym znaj» 
dować się zechce 

Kraków d. 3 Września 1844 r. 
Za Senatora Prezydującegó 
K  Hoscowsku. 


Refereodarz L. Wolff. 


Nro 11882. 
DYREKCYA POLICYI 
Wolnego Niepodleglega i scisle Neutralnego 
Mlinsta Krakowa z Jeg: Ukręgn. 

Uważa za rzecz potrzebną przypomnieć Pu 
hłieznośći następujące PrZEPSY. tyszące się po- 
rządku w czasie pozaru: 1) każdy właściciel, 
lub rządzea domu położonego w zakresie w któ 
rym pożar wybuchnął, obowiązany jest, w ślad 
artykułn 59 urządzenia ogniowego. pod tygorem 
kary Policyjnej od 2 do 200 zi. wymierzyć się 
mającćj, wysiać człowiek» ze znakiem z Dy- 
rekcyi Policy: otrzymanym i z dwoma wiader- 


—— 


kami, osęką lub drabiną, do czego przeznaczo 
uyim zostal, na miejsce pożaru w celu donosze- 
ma wody, lub niesienia ratunku narzędziem, z 
kłórem przybył, Z innych zakresów zaś. nie 
alrgayg rygorowi kary. w razie niestawienia 
się, do ratowania jednakże zawsze, dla dono- 
szēnia wody z wiaderkam stawać, mkoma nie 
jest zabromonem. 2) Wślad artykułu 36 urzą: 
dzema ogmawego, pod względem ratunku w 
czasie poźaraw, na cztery zakresy Miasto Kra- 
ków w obrębie regatek jest podzielonew: a) L 
zakres stanowi samo imiaslo Kraków. w obre- 
be plłantacyjnym, to jest L. M. HL IV. 1 V. 
gmina Miasta; Db) Il. zakres Stradom, Kazimierz 
i żydowskie Miasta, t, j. VI. X. i XL gminy 
Miasta; c) IM zakres Przedmieścia zachodnie, 
aż pu rogatkę Warszawską, mianowicie Ryba 
ki, Smolensko, ułua Awierzynice, Wygoda, 
Piasek i część Klepurza, po rogalkę Warszaw- 
ską, oraz wszelkie dalsze miejsca i zabudowa- 
nia pe okopy miejskie. to jest IX. część VIL 
i VOI gminy Miasta: d) IV. zakres, Przed 
uieścia na stronie wschodnićj leżące . począw= 
szy ot rogatki (Warszawskie, aż po Stradom t 
Zydow skie miasto, mianowicie: reszta Kleparza, 
Lubicz, Wesała cała t j. część gminy VII. i 
VHI. Miasta, 

Pożar w zakrese | uderzeniem w dzwon, 
ua wieży Maryackiej raz, w zakresie II. ude- 
rzeniem dwa, w zakresie IL uderzeniem trzy, 
w zakresie IV. uderzeniem człery, a po za o- 
brębem rogatek Miasta Krakowa uderzeniem 
pięc razy Oznacza SIĘ. 

Kraków d 2 Września 1844 r. 
Dyr ktor Policyi, 
iKolfarth. 
Sekr. Duezflowicz. 


